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W Ewangelii Mateusza (6,2) Jezus ostrzega nas zdaniem, które, choć krótkie, zawiera
ogromną głębokość teologiczną i duchową: „Zaprawdę, powiadam wam: otrzymali swoją
zapłatę.” Te słowa, wypowiedziane w kontekście Kazania na Górze, zapraszają nas do
refleksji nad intencją stojącą za naszymi czynami, zwłaszcza gdy chodzi o praktykowanie cnót
i dążenie do świętości. W świecie, w którym media społecznościowe i kultura „lajków”
zmieniły sposób, w jaki odnosimy się do innych i do samych siebie, to nauczanie Chrystusa
zyskuje zaskakująco aktualne znaczenie.

Pochodzenie i kontekst historyczny ostrzeżenia Jezusa

Aby w pełni zrozumieć znaczenie tego zdania, musimy umieścić się w historycznym i
kulturowym kontekście, w którym Jezus je wypowiedział. W Palestynie I wieku religia
żydowska była głęboko naznaczona pobożnymi praktykami, takimi jak jałmużna, modlitwa i
post. Jednak te praktyki, same w sobie dobre i konieczne, były narażone na wypaczenie przez
poszukiwanie ludzkiego uznania. Faryzeusze, na przykład, słynęli z ostentacyjnej pobożności,
szukając podziwu ludzi bardziej niż chwały Bożej.

Jezus, w swojej nieskończonej mądrości, dostrzega to niebezpieczeństwo i ostrzega
nas: „Kiedy więc dajesz jałmużnę, nie trąb przed sobą, jak obłudnicy czynią w synagogach i
na ulicach, aby ich ludzie chwalili. Zaprawdę, powiadam wam: otrzymali swoją
zapłatę” (Mateusz 6,2). Innymi słowy, jeśli naszą motywacją do czynienia dobra jest
otrzymanie oklasków od innych, te oklaski będą naszą jedyną zapłatą. Nie będzie żadnej
zasługi przed Bogiem, ponieważ nasza intencja nie była skierowana ku Niemu, ale ku nam
samym.

Ludzka zapłata vs. Boża zapłata

Ten fragment wprowadza nas do kluczowego rozróżnienia w życiu duchowym: różnicy między
ludzką zapłatą a Bożą zapłatą. Ludzka zapłata jest ulotna, powierzchowna i ostatecznie
niezadowalająca. To „lajk” w mediach społecznościowych, komplement od przyjaciela,
publiczne uznanie. To coś, co, choć może dać nam chwilową satysfakcję, nie wypełnia serca i
nie przybliża nas do Boga.

Boża zapłata, z drugiej strony, jest wieczna i transformująca. To łaska Boża, wewnętrzny
pokój, radość płynąca ze świadomości, że wypełniamy Jego wolę. To obietnica życia
wiecznego, której nie da się porównać z żadnym ludzkim uznaniem. Jak mówi nam św. Paweł
w liście do Kolosan: „Wszystko, cokolwiek czynicie, z duszy czyńcie jako dla Pana, a nie dla
ludzi, wiedząc, że od Pana otrzymacie zapłatę dziedzictwa” (Kolosan 3,23-24).
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Niebezpieczeństwo próżności w życiu duchowym

Jednym z największych niebezpieczeństw w życiu duchowym jest próżność, ta subtelna, ale
potężna chęć bycia rozpoznawanym, podziwianym i chwalonym. Próżność może wkraść się
nawet w nasze najświętsze działania, zamieniając modlitwę, post i jałmużnę w akty
autopromocji. Dlatego Jezus wzywa nas, abyśmy praktykowali te cnoty w ukryciu: „Ale kiedy
ty dajesz jałmużnę, niech nie wie twoja lewa ręka, co czyni prawa” (Mateusz 6,3).

Święty Jan od Krzyża, wielki mistyk i Doktor Kościoła, mówił o „ciemnej nocy duszy”, procesie
oczyszczenia, w którym wierzący musi oderwać się od wszystkich przywiązań, w tym od
przywiązania do duchowych pociech i ludzkiego uznania. Tylko w ciemności wiary możemy
naprawdę spotkać Boga.

Ilustrująca anegdota: Święty Franciszek z Asyżu i trędowaty

Opowiada się, że Święty Franciszek z Asyżu w młodości odczuwał głęboką odrazę do
trędowatych. Pewnego dnia, gdy jechał konno w pobliżu Asyżu, spotkał trędowatego. Zamiast
uciekać, jak zrobiłby to w przeszłości, Franciszek zsiadł z konia, objął trędowatego i dał mu
jałmużnę. W tym momencie doświadczył głębokiej wewnętrznej przemiany. Później
powiedział, że to, co wcześniej wydawało mu się gorzkie (kontakt z trędowatymi), stało się
słodkie.

Ta anegdota doskonale ilustruje ducha nauczania Jezusa. Franciszek nie szukał uznania
innych; w rzeczywistości prawdopodobnie nikt go wtedy nie widział. Jego działanie było
motywowane miłością do Boga i bliźniego, i właśnie w tej autentyczności znalazł swoją
zapłatę: łaskę nawrócenia.

Aktualność tego nauczania

W naszej erze cyfrowej, gdzie wizerunek publiczny i zewnętrzna walidacja stały się obsesją
dla wielu, ostrzeżenie Jezusa jest bardziej aktualne niż kiedykolwiek. Ile razy publikujemy
nasze dobre uczynki w mediach społecznościowych, oczekując, że inni je zobaczą i nas
pochwalą? Ile razy bardziej przejmujemy się pozorem świętości niż samą świętością?

Jezus zaprasza nas, abyśmy żyli autentycznie, abyśmy szukali zapłaty, która pochodzi od
Boga, a nie od ludzi. Nie oznacza to, że mamy ukrywać nasze dobre uczynki, ale że musimy
badać nasze intencje. Czy robimy to z miłości do Boga i bliźniego, czy z miłości do samych
siebie?
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Podsumowanie: Autentyczność jako droga do świętości

Zdanie „Zaprawdę, powiadam wam: otrzymali swoją zapłatę” jest wezwaniem do
autentyczności w naszym życiu duchowym. Wzywa nas do zbadania naszych intencji,
oczyszczenia naszych motywów i szukania zawsze chwały Bożej ponad naszą własną. W
świecie, który nieustannie zachęca nas do szukania zewnętrznej walidacji, to nauczanie
przypomina nam, że jedyna zapłata, która naprawdę się liczy, pochodzi od Boga.

Niech ta refleksja inspiruje nas do życia z większą autentycznością, do praktykowania cnót
nie dla tego, co mogą nam dać w tym życiu, ale z miłości do Boga i bliźniego. Jak mówi Święty
Augustyn: „Kochaj i czyń, co chcesz.” Bo gdy prawdziwie kochamy, nasze działania nie
szukają już ludzkiej zapłaty, ale stają się odbiciem miłości Boga w świecie.

Ten artykuł nie tylko ma na celu edukację, ale także inspirowanie do głębszego i bardziej
autentycznego życia duchowego. W świecie pełnym hałasu i rozproszeń głos Jezusa nadal
rozbrzmiewa z jasnością: „Zaprawdę, powiadam wam: otrzymali swoją zapłatę.” Niech te
słowa prowadzą nas na naszej drodze do świętości.


